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M*d^czaie w ekspedycji 2,65 tl.  ̂ a* 4 8 ronię 6 lam. od wiersza mm. iufc jego n

Na poczcie, już z odnoszeniem , 8,67 "  l p  20 P™0* dL ia j/  Ogl. z ̂ kmy oh ̂ r  ajóŵ  p*ł * tne
Strajki i inne wypadki zwalniają Wydawnictwo y pL ( k . tylko w walucie tyciiże. Terminowego ogłoszenia
s dostarczania numerów bez zwrotu szóści P1̂  D,ft ^waran*û e-
"" ~~ kwoty abonamentowej. —* — — Ogłoszenia przyjmuje sią do godz. 9 przód poł.
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Socjalistyczny OKSperyment Beszczelny napad litwinów
. . . .  . , t , J n a  la s  p o ls k i  p o d  o s ło n ą  s z a u l is ó w

W Sejmie znajduje się projekt rządowy pod-

Rozbici unieśli rannych, zostawili zabitiaoprojektu stanowiska a rada ministrów przyguto- _ m « i i h j « I |  a > V k llM W III f c U M I l i g U
wała dla mieszkańców miast pomysł nowego cię- Wilno, 27. 2. (radjo). Do lasu położonego a nierzy. Podczas gdy żołnierze usiłowali rozbroić 
żaru: zwyżkę komornego na cele państwowego terytorjum polskiem, w rejonie odcinka Orany chłopów, szaulisi obsypali ich ogniem karabino- 
funduszu budowlanego. wtargnęła uzbrojona w siekiery i piły banda wym.

Szczegóły z przebiegu debat rady ministrów włościan, która mając na czele uzbrojonych szau Patrol K. O. P-u odpowiedział strzałami. Wy- 
nie przedostają się do kół szerszej opinji. Nie wie lisów, poczęła rąbać las polski. Lnterwenjujących wiązała się obustronna walka. Włościanie porzu- 
my przeto, jak odnieśli się do tego niezwykłego leśników' dotkliwie pobito. ciii siekiery i piły, wycofując się na terytorjum
projektu — daljmy na to — ministrowie resortów Zawiadomiona o napadzie litwinów straż K. litewskie, szaulisi zaś okopawszy się w śniegu, 
gospodarczych, głoszący zasadę inicjatywy pry- O* P*» niezwłocznie przybyła na miejsce rabunku poczęli ostrzeliwać patrol K. O. P-a. 
watnej i prywatnej własności. Możemy jednak za usiłując rozgromić bandę litewską i zmusić ją do Po kilkuminutowej wymianie strzałów szau- 
ryzykować hipotezę, że autorem i siłą forsującą opuszczenia terenu. lisi cofnęli się na terytorjum litewskie, pozosta­
no wy projekt jest nikt inny, tylko min. Monaczew w  odpowiedzi posypał się grad pogróżek i wiając po stronie polskiej jednego zabitego, 
ski, który nie kryje się bynajmniej ze swym pla- przekleństw, a kilku włościan rzuciło się na żoł- 1 Dwróch rannych zabrali ze sobą. 
nem urządzenia Polski socjalistycznej. P. Mora- — ---- g ^ j jgęgj-------- ■  s"bb!e- "i._............■.■■■■ m ....... i . u. ■ ■— — ——
czewski — choć skreślony z listy PPS. — jest na- W n i n w n l P 7 P  \ T ip m « v
wskrość socjalistą i wiernym wyznawcą swoich n  u i o ł o  n i o u i o j '
idei z okresu Thugutt — Moraczewski. ITft Cft I T l l T o ł ł  n A - f a t r ^ A K l i i n

Można przypuszczać, że szefowie resortów go- j J I C l  W  U J L  0/ U U  Ju%D  IL f U  I r t
spodarczych nie stawili zbyt zdecydowanego opo *—* -3 C
ru (jeśli wogóle zwalczali ten pomysł) — skoro polsk ich  robo tn ików  sezonow ych

1 —  ■ B.,U^ 28. 2. (r.4)o). Komisja rolna sejrnn żacy postanowień co do sagranicżnych rolnych

nego od 130 do 200 proc w S f  { S g T  seMaiowych " * ® UAAw rolnych dla , P»  .d,uż“ ej dyskusji został wniosek.

n o ś c ) 'p ? y S S r S o m r T a L Sd o c h ń d ^ U z a s a d n i e n i e  tego wniosku wskazuje, że ażeby
chomości należv do włlśc% ?1a teiże T^t tn w ń  wskutek surowej i długo przeciągającej się zimy, wcześniejsze niż zwykle dopuszczenie kontygan- 
prawo prywatne jego własność a nie nfństwa rolm(:tw]1 duże straty, ponieważ prace nad tów zagranicznych robotników sezonowych do

W Pô lsce z^ronozycki nodzie 1 «iia^sie docdio sadzenie“  kartofli i buraków zostały dotychczas Niemiec i zniósł postanowienia, iż robotnicy ci
d em z komora e en u i e rz acT wzsd ed n ip°n a ń ~ Uni^ hwione* ,, mo^  być dopuszczeni do Niemiec dopiero z

rfnt1 Tcf w t ’ • .̂le pan: Wobec szczególnej,' sytuacji, wynikłej w roku dniem 15 kwietnia,
stwo. Jest to przytem „soc*etas leonina , gdyż bieżącym, wniosek żąda specjalnych na rok bie- 
państwo jako silniejsze, * rezerwuje sobie trzy _____________ r_i______________
czwarte proponowanej zwyżki komornego nato- »|fM lir” i * ~  _  ~~ . -■------—----
miast kieruje na właścicieli domów niechęć loka uneiKie polowanie PrGZyO&lt Hind^nblllTO
torów, gdyż nowy ciężar nosi cechy właśnie zwięk . w Paszczy Białowieskiej. ®
szonego komornego, a ponadto wnoszony jest nie Wilno, 27. 2. (radjo). W wieikiem polowaniu ZfidOWOlOHy
bezpośrednio do kasy skarbowej, lecz na ręce wła w Puszczy Białowueskiej, oprócz licznych myśłi-
ścicieli nieruchomości, którym wyznaczono rolę w^cl1 isfer obywatelskich, wezmę udział p. min. z wykrętnej odpowiedzi Stahlhelmn.
inkasentów. Składkowski, wiceminister gen. Konarzewski i *>n 9 . .

Przed nieuczciwą agitacją, przed demagogją wielu wojskowych. został k^unikat n ó lu r ż ^ ^  o
socjalistyczną i komunistyczną otwiera się szero- Polowanie odbędzie się natychmiast po ukoń- cjj przywódców Stahlhelmu /prezydenta3 Hinden 
kie pole szczucia na kapitalistów, na „kamieczni czonymzjezdzie wojewodow wschodnich, odby- burgay prezydenta Hrnden
ków“. Pieniądze dostać ma państwowy fundusz wającym się w Wilnie. W rozmowie tąf przywódcy Stahlhelmu za-
budowlany, a odium nienawiści ugodzie może Fatalne skutki strzegali się przeciwko podsuwanym im a nieist-

S 1 11 Sle 26 PTOC-)ei do wojny gospodarczej z Polską nieî “
Projekt ujawnia wybitnie niwelacyjne tenden- °2k!irrt*n °  1CZUW®J% Niemcy- wprawdziePw opozycji oo do^istniejąceg/obecnie

cje społeczne. Przed masami ludowymi snuje per Berlin, 27. 2. (radjo.) Przewlekła wojna celna; w Niemczech systemu narlamentarnpjyo i ipo-ri t9 
spektywy zdobycia tanich mieszkań, a ciężarem prowadzona od szeregu lat przez Niemcy z Polską stosowania, że jednakż^Stahlhelm dażv do^swwch 
swym gniecie przedewszystkiem sfery kulturalne wywołuje pogorszenie się w sytuacji gospodarczej ,ceińw tylko ma drodze letralnei d ych
społeczeństwa, na których opiera się cywilizacja w niemieckich prownicjach pogranicznych. Cyf- Przedstawiciele stai)iv,0im , . . . .
sfery inteligencji polskiej. , ra bezrobotnych osiągnęła w ostatnim tygodniu . . 1 rzedistawiciele Stahlhelmu oświadczyli da-

Rozumiemy, iż projekt zwiększy koszta pro- ™?™t° wans* dotychczas w tych okręgach liczbę Co"W1/  załoze,ni.a kładzi®
dukcji przemysłu i handlu i zostanie przerzucony 1619°- Bezrobotni rekrutują się przeważnie z bran v d n / ahihoi^ t  ’ u.rzędnic^  naJe-
na kosumentów, na ceny. Może też zmniejszyć i zy Przemysłu drzewnego, który wskutek zbyt ko- JJiy. da ^ a^ e.lmu Jak najwierniej wykonywali 
tak nie imponująca dochodowość naszych przed- sztownego dowozu drzewa z Polski przechodzi SWOJ® czynności w służbie publicznej, 
siębionstw. ‘ ciężki kryzys. Cena materiałów przerabianych w Komunikat półurzędowy zaznacza, że prezy-

Lecz inteligencja, a wszczególności pracowni- tartakach na Pomorzu pruskim, jest tak wysoka, de.nit Prz Ĵ$ł oświadczenie to z zadowoleniem do 
cy, żyjący z płac, staną wobec jedynej koniecznoś ze eksP°rt do Anglji niezawsze się opłaca. wiadomości i zawiadomił kanclerza i ministra
ci: dalszego obniżenia już dziś niskiej skali życia S r o m o tn a  a f e r a  opraw Yyewniętrznych o przebiegu tej rozmawy
dalszej degradacji na poziom, niezbyt odległy od w związku z uwolnieniem poborowych. i aoaał, ze wobec tej sytuacji nie widzi on żadne-
byfcu proletarjatu. * ‘ Lwów, 27. 2. (radjo). Śledztwo w sprawie lęka- ?° pc>wodu da sętadama swej godności członka

Zbliżymy się o jeden krok do urzeczywistnię rza wojskowego dr. Urbanowicza, pozostające pod oborowego Stahlhelmu. 
nia idei równości, równości prolertarjuszy. zarzutem malwiersacyj poborowych, trwa, dalej. A u to b u s  pn . h ‘ ł  - »

Projekt obdarza Polskę nową instytucją pań- Ostatnio aresztowano kupca Leona Helperna, s  wZD lf S ię  o  n o m
stwową pod nazwą „Państwowy fundusz budowla Ehrenzweiga z Mikołajewa i Bertę Lebewohl pod wskutek ślizgawicy.
ny“, do której należeć będzie dysponowanie kapi zarzutem przekupienia dr. Urbanowicza i udziału Londvn 27 •> XT„ , . ,
tałem, zdobytym z podwyżki komornego. w oszustwach poborowych. Svrhftw w ^ar™ ić ałt^°k a terenie hrabstwa

Rząd pragnie wziąć na swe barki jeeszcze jed Wszystkich osadzono w więzieniu. <JJa, p rz^ zem ^ -c ii/ n T ^ J ^ i/ o^ K °fa a“ fco?,u
no zadanie. Etatyzm zyskuje nowe pole d z ia ła n ia ........  sio ciężkie r a ^  Pasażerów autobusu odmo-
Czynniki rządowe otrzymują do rąk nowe sumy Znając idee p. min. Moraczewskiego skłonni Wypadek nastąpił wskutek teeo iż aut>nhn« 
pieniędzy. jesteśmy przypuszczać, iż projekt oprze się na za na wyślizganej drodze stoczył sie vv neZr/m ™

Kwest ja stworzenia warunków dla incjaty- sadzie kooperatyw, z rozwikłaniem których w mencie na dom przydrożny r o z h i i S S /
T e k tu r  1 m  na]zupełniej obca nowemu pro kaeX?SekłSSuOŚCi prywatnej Polska b?dzie mia Pozostali pasażerowie autobusu odnfeśli lżej-

» . ZC rany‘ ,
■ ,k _ ___ ̂̂ u , , .. . *    ____  •_____________  __ ' t , 

*
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Szatańska prowokacja niemiecka
c l/ i a W A T ir o n o  n M w A n in r  Y__JL_________________f * r  -skierowana przeciw pokojowi świata. — Intrygami zamącić pragną pokojową 
współpracę narodów. Najpierw mniejszości w Polsce — teraz traktaty wojenne

„Le Gaulois" oświadcza, że ogłoszenie tekstu 
traktatu właśnie w niedzielę spowodowało opóź­
nienie o 48 godzin wystąpień rządowych w tej

Paryż, 27. 2. (radjo). Prasa paryska omawia 
obszernie sprawę opublikowania rzekomego trak­
tatu francusko - belgijskiego. „Le Journal" za­
znacza, że rola przypisy wana w tym wypadku An 
glji, wystarcza, aby wykazać całkowitą niedo­
rzeczność tej kombinacji.

„Echo de Paris“ widzi w opublikowaniu trak 
fatu manewr prasowy, mający na celu popsucie 
stosunków pomiędzy Holandją a Belgjią, zamącę 
nie opinji publicznej angielskiej i doprowadzenie 
do ruiny systemu Obronnego francusko - belgij­
skiego w razie ewentualnego napadu.

sprawie.
Zdaniem „Le Matin", opublikowany tekst jest 

starannie opracowany w sposób, dążący do wy­
wołania nieufności pomiędzy Niemcami a Fran­
cją w przeddzień spotkania w Genewie. Pismo 
podejrzewa również autorów publikacji o dąże­
nie do zahamowania rokowań holendersko - bel­
gijskich w sprawie systemu celnego.

Stanowisko Izby Lekarskiej
Na zjeździe w Poznaniu w dniu 10 lutego br. 

zajmowała się Rada Izby Lekarskiej P. P. sprawą 
obecnego zatargu między Związkiem Lekarzy Z. 
P. a Kasami Chorych na terenie Izby Lekarskiej 
P. P. Po wysłuchaniu referatu o genezie zatargu 
i obecnej jego fazie, Rada Izby Lekarskiej P. P. 
powzięła następu!j/ącą uchwałę:

Rada Izby Lekarskiej P. P. uważa że podsta­
wę racjonalnego leczniztwa stanowi wolny wybór 
lekarza przy systemie gabinetowym. Zmiana tego 
systemu na system ambulatoryjny musiałaby w 
naszych warunkach z natury rzeczy ograniczyć 
wolny wybór lekarza i wpłynąć ujemnie na po­
ziom lecznictwa przez zmechanizowanie pracy le­
karskiej jako nieodzownego warunku postępu na 
uki lekarskiej. Ubezpieczeni w Kasach Chorych 
winni poza tern mieć ♦ możność korzystania ze 
wszystkich zakładów leczniczych i pobierania le 
karstw ze wszystkich aptek. Rozwój lecznictwa 
winien iść w kierunku budowania szpitali i sana- 
torjów, których brak daje się we znaki ubezpie­
czonym w Kasach Chorych obu województw.

Wobec tego, że postulaty Związku Lekarzy 
Z. P. mają przedewszystkiem na oku dobro ubez­
pieczonych. Rada Izby Lekarskiej P. P. uważa sta 
nowisko Związku Lekarzy Z. P. w obecnym za­
targu za słuszne i zwraca się z apelem do miaro­
dajnych czynników, by dążyły do zlikwidowania 
zatargu tego w interesie dobra publicznego w jak 
najkrótszym czasie.

Rada Izby Lekarskiej P.P. potępia postępowa­
nie tych nielicznych jednostek z pośród lekarzy 
którzy w obecnym zatargu dla korzyści mater- 
jalnych podcinają byt swych kolegów i uchybiają 
tem samem etyce lekarskiej, która była, jest i być 
musi podstawą życia lekarskiego ku dobru zdro­
wia publicznego oraz ładu i porządku w lecznict­
wie.

Litwę kowieńską denerwuje

Na Powsz. Wystawie Krajowej
pierwszy ogólno — polski kongres

krajoznawczy w Poznaniu.
Pierwszy ogólno-polski kong. krajoznaw. odbę­

dzie się w czasie trw.ania Powszechnej Wystawy 
Krajowej w Poznaniu w dniach 12 i 13 lipca br. 
Kongres zwołuje Rada Główna Polskiego Towa­
rzystwa Krajoznawczego.

Obrady kngresu toczyć się będą w gmachu 
Uniwersytetu Poznańskiego na dwuch posiedze­
niach plenarnych oraz ma obradach sekcyjnych. 
Obrady sekcji obejmować będą następujące za­
gadnienia syntetyczne: 1) krajoznawstwo jako 
nauka, 2) krajoznawstwo jako popularyzacja wie­
dzy o kraju, 3) krajoznawstwo w życiu państwo- 
wem i społecznem, 4) krajoznawstwo i turystyka 
5) krajoznawstwo i szkoła.

Beszczelna kłamstwa iltewsde
o nieistniejącej kolonizacji.

Reformę rolną wyzyskują do
antypolskiej propagandy

Ryga, 27. 2. (radjo). Litewskie ministerstwo 
spraw wewnętrznych w komunikatach ogłasza­
nych drogą radjową alarmuje społeczeństwo li­
tewskie rzekomemi „nowemi planami polskiemi" 
dotyczącemi „polonizacji" Wileńszczyzny.

Komunikat litewski twierdzi, że rząd polski 
postanowił przeprowadzić spieszną kolonizację 
Wileńszczyzny, na który to cel przeznaczone zo­
stało 100 miljonów złotych i 150.000 hektarów 
ziemi.

„Polska — głosi komunikat — wypowiada 
wojnę Litwie przy pomocy polskich księży, na­
uczycieli, sędziów i urzędników. Wobec tego na­
szym obowiązkiem jest przedsięwziąć stosowne 
kroki przeciw grożącemu niebezpieczeństwu". 

580 osób uszło na samolotach
niechybnej śmiercL

Londyn, 27. 2. (radjo). Liczba europejczyków 
przewiezionych z Kabulu przez samoloty angiel­
skie wynosi 580 osób.

Przewozu dokonano przy pomocy 82 przelo­
tów. Wicekról Indji wyraził swdje zadowalenie 
z akcji powietrznej floty angielskiej, która urato­
wała tyle osób od niechybnej śmierci.

W Ministerstwie Spraw Zagr.
skradziono win za 5 tys. złotych

Warszawa, 27. 2. (radjo). Na pl. Józefa Pił­
sudskiego 9 z piwnic, należących do min. spraw 
zagranicznych, skradziono w systematyczny spo­
sób różne wina, których wartość ohliczona jest 
na sumę 5.000 złotych.

P a c zk a  k o m u n istó w  w  „p a c e "

Sensacyjne aresztowania w  Łodzi
W ręce władz policyjnych wpadł bogaty m aterjał dowodowy

Łódź, 27. 2. (radjo.) Na związek żydowskich 
krawców „Igła" w Łodzi władze policyjne zwra­
cały uwagę, ponieważ jak niejednokrotnie stwier 
dzono grupowali się tam wywrotowcy. Szczegól­
nie obserwowano sekretarza tego związku 24 let­
niego Judę Rozenberga, zamieszkałego przy ulicy 
Konstantynowskiej 14.

Przeprowadzona rewizja w mieszkaniu Ro­
zenberga doprowadziła do wykrycia kompromitu 
jącego materjału w postaci okólników, broszur, 
dyrektyw i protokułów z posiedzeń zw. młodzie­
ży komunistycznej. Stwierdzono poza tem, że Ro 
zenberg był referentem propagandowym w od­
dziale K. P. P.

W wyniku dalszych dochodzeń nocy tejże

aresztowano w mieszkaniu przy ulicy Składowej 
40 letniego Izaaka Gordina, stałego mieszkańca 
Warszawy. Znaleziono przy nim poza bibułą ko­
munistyczną 1.000 złotych gotówką pieniędzy par 
iyjftych. — Jak się okazało, Gordin pozostaje pod 
obserwacją policyjną i jest oddany do dyspozycji 
sędziego śledczego dla spraw szczególnej wagi. 
Następnie stwierdzono, że jest to wybitny agita­
tor komunistyczny, często przybywający do Ło­
dzi na inspekcję okręgu łódzkiego. Po odprowa 
dzeniu go do urzędu śledczego dokonano nastę­
pnie szeregu innych aresztowań.

Wszystkich aresztowanych osadzonych w u- 
rzędzie śledczym przekazano do dyspozycji sędzię 
go śledczego do spraw szczególnej wagi.

wizyta ministra rumuńskiego
Mironescu w Warszawie.

Berlin, 27. 2. (radjo). Litewskie koła rządowe 
przywiązują wielkie znaczenie do wizyty rumuń­
skiego ministra spraw zagranicznych Mironescu 
w Warszawie.

Komunikat radj owy ministra spraw wewnę­
trznych, donosząc o pobycie min. Mironescu w 
Warszawie, dodaje od siebie komentarz, iż przy­
jazd ten jest związany z ważnemi rokowaniami 
politycznemi między Polską a Rumunją.

Budapeszt, (CEPS.) Zaszczytny tytuł „Miss 
Europy" przypadł, jak wiadomo, w wyniku orze­
czenia jury paryskiego najpiękniejszej Węgierce 
p. Elżbiecie Simony. Wiadomość o tak zaszczyt­
nym wyróżnieniu miss Hungarji wywołała, rzecz 
jasna, entuzjazm na Węgrzech, — ale entuzjazm 
tylko częściowy. Nie cała opinja węgierska przy­
jęła wiadomość tę z radością, a pewne koła w sto 
licy Węgier odniosły się nawet do decyzji sądu 
paryskiego z wielką niechęcią. Chodzi o to, że p. 
Elżbieta Samony jest z pochodzenia żydówką i 
— zdaniem niektórych pism budapeszteńskich, — 
bynajmniej sukcesem swym nie może Węgrom 
sprawić radości. Organy skrajnego nacjonalizmu 
węgierskiego usiłują nawet dowieść, że p. Simony 
wogóle nie miała prawa stawać do konkursu eu­
ropejskiego, gdyż jako Semitka ,nie może żadną 
miarą uchodzić za przedstawicielkę kobiet euro­
pejskich.

Z tego samego względu, — według tych pism 
n. Elżbiecie zupełnie nieprawnie przyznany został 
tytuł „Miss Hungarji". Nie dość jednak na tem. 
Koła, zbliżone do znanej organizacji „Obrońców 
rasy" idą w swych atakach na sędziów paryskich 
tak daleko, że otwarcie zarzucają im stronniczość 
A to swe twierdzenie motywują" w sposób zaiste 
bardzo ciekawy. Według relacyj kół tych, miss 
Europa" jest blizk% krewną organizatora pary­
skiego konkursu piękności, redaktora pisma „Jo­
urnal", pana Maurycego.de Waleff. Fakt że panna

Góry lodewe wędrują
między Danją a Szwecją.

Berlin, 27. 2. (radjo). Na wschodniem wybrze­
żu półwyspu Skandynawskiego sytuacja lodowa 
na morzu przedstawia się w dalszym ciągu ka­
tastrofalnie.

Przedsięwzięto energiczne środki w kierunku 
uwolnienia statków unieruchomionych w lodach." 
Między Danją i Szwecją dziś mają być przedsię­
wzięte na morzu próby wysadzenia lodów.

Samony jest siostrzenicą pana de Waleff jest, — 
zdaniem węgierskich „obrońców rasy" — dosta- 
tecznem uzasadnieniem przypuszczenia, że sę­
dziowie paryscy nie byli objektywni. A przytem 
.uwzględnić należy (jeszcze jedną okoliczność; pan 
de Walef, który w żadnem z państw, biorących 
udział w konkursie, do wyborów najpiękniejszej 
kobiety się nie mieszał, wyróżnił Budapeszt tak 
dalece, że objął przewodnictwo sądu budapesztań 
skiego. Węgierscy „obrońcy rasy", podobnie zresz 
tą, jak większość Węgrów, przyznają wprawdzie 
że Elżbieta Simony jest jedną z najpiękniejszych 
kobiet na Węgrzech, ale przyznanie jej tytułu 
„Miss Europy" przypisują przedewszystkiem po­
krewieństwu „miss Hungarji" z panem Maury­
cym de Waleff.

Przed kilku dniami odbyła się przed Izbą 
Karną w Grudziądzu rozprawa sądowa przeciw 
głośnej szajce ‘bandycko - złodziejskiej, która w 
latach 1927 - 28 dokonała całego szeregu śmia­
łych włamań i kradzieży na terenie powiatu 

świeckiego. Na rozprawę stanęło 67 świadków 
oraz 14 oskarżonych. Głów. herszt szajki skazany 
yzostał na 8 lat ciężkiego więzienia, a jest nim

Nadużycia w Funduszu Bezrobocia 
w Konstantynowie

Defraudantem urzędnik Magistratu.
Wczoraj Konstantynów zaalarmowany został 

wiadomością o defraudacji, jakiej dopuścił się je­
den z urzędników magistratu miasta.

W magistracie m. Konstantynowa będącego 
instytucją zastępczą Okręgowego Funduszu Bez­
robocia w Łodzi, od dłuższego czasu pracował w 
charakterze urzędnika Roman Jeger.

Niedawno został on przydzielony do biura 
Funduszu Bezrobocia przy magistracie m. Kon­
stantynowa, gdzie wypłacał zapomogi bezrobot­
nym.

Wczoraj podczas kontroli kasy stwierdzono 
brak 3.394 zł i 27 groszy. Z brakującej sumy Jeger 
nie mógł wyliczyć się, dając wykrętne odpowiedzi 
które doprowadziły kontrolujących do przekona­
nia, że ma się tu do czynienia z defraudacją.

Powiadomiony o tem posterunek policyjny w 
Konstantynowie aresztował Romana Jegera, prze 
kazując go do dyspozycji władz sądowych.

Tragedja dziewczyny wiejskiej 
Tasakiem uniecestwiła ślub.

Kraków, 27. 2. (radjo). Pod koniec karnawału 
miał się odbyć we wsi Ptaszkowej ślub Stefana 
Janusia z dziewczyną z tej samej wsi. Gdy orszak 
ślubny zbliżał się do ołtarza, z tłumu wyskoczyła 
niejaka Anna Sentyczówna i, wyjąwszy z pod 
chustki ukryty tasak, uderzyła nim pana mło­
dego.

niejaki Konrad-Skolasiński. Stachowska skazana 
na 1 i pół roku więzienia, Bronisława Bona na 
2 lata więzienia, Skolasińsika na 2 lata, Maczugo­
wa 8 miesięcy więzienia, Bonowa 4 miesiące wię­
zienia.

Ta to zlikwidowana szajka wyrządziła miesz­
kańcom Świecia bardzo wiele szkód i była postra­
chem dla kupców. Wreszcie sprawiedliwość, ukró 
ciła ich bandycką swawolę.

Czy
la Misami psrysMeso Konkursu pilności
liss Hungaria  ̂jest istotnie najładniejszą kobietą w Euro 

Głosy węgierskie o stronniczości jury paryskiego

Ślub zastał wstrzymany, a kościół zamknięty. 
Zatrzymana przez policje Sentyczówna zeznała, 
że Januś był jej narzeczonym, uwiódł ją i że ona 
będzie wkrótce matką.

Przed sądem stanęła

S za jk a  w ła m yw a czy i p a s e ró w
Świecie, nad Wisłą.
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Urzędnik defraudant i fafszerz pocztowy
Nieodrodny braciszek

Przed Izbą, Karną w Chojnicach stanął woź­
ny pocztowy Jan Jażdżewski oskarżany o defrau­
dację pieniędzy i sfałszowanie podpisu. Miano­
wicie, w roku 1928, pracując w urzędzie poczto­
wym w Antoniowie, przywłaszczył sobie kwotę 
169 zł. 94 gr. odebraną w urzędzie pocztowym 
Małe Chełmy celem wręczenia ich Mijentowi. Jaż 
dżewski pieniądze schował a pokwitowanie na 
przekazie sfałszował. Sąd skazał Jażdżewskiego 
na 6 miesięcy więzienia.

Brat tegoż Jażdżewskiego — Konrad, przy-

i panna z przeszłością
właszczył sobie kwotę 40 zł. powierzoną mu przez 

'leśniczego Muszyńskiego, zaco sąd skazał go na 
2 miesiące więzienia i ponoszenie kosztów.

Wreszcie jako trzecia, stawała przed sądem 
niejaka Gronówna z Chojnic, ul. Błoń Zakonna. 
Gronówna ukradła 500 zł. na szkodę p. Kimkow- 
skiego. Panna ta już dwukrotnie karana była za 
kradzieże. To też sąd, po uwzględnieniu chlubnej 
przeszłości panny skazał ją na 1 rok ciężkiego wię 
zienia, ponoszenie kosztów procesu i utratę praw 

I obywatelskich przez lat 5.

| KRONIKA CZERSKA.
Teatr amatorski zjeżda do Czerska
„Krwią Kapłańską" na scenie p. Brzezińskiego.

Jak się dowiadujemy, zespńi amatorski Harcerzy, wy­
biera się do Czerska z przedstawieniem dramatu p. t. 
„Krwią Kapłańską14. Przedstawienie odbędzie się w nie­
dzielę dnia 3-go marca o godz. 8-jej na sali p. Brzezińskiego.

Powodzenie, jakiem cieszyła się w Tucholi gra dru­
żyny amatorskiej Harcerzy chojnickich, ściągnie niewąt­
pliwie i w Czersku wszystką publiczność katolicką. Spo­
dziewać się bowiem należy, że mieszkańcy Czerska zoba­
czyć zapragną tę sztukę, osnutą na tle walk religijnych 
na Ziemi Kaszubskiej.

Z góry też podkreślić należy, że dramat ten godny 
jest widzenia ze względu na jego treść religijną oraz na 
znaczenie historyczne. Przypuszczamy przeto, że chyba ni­
kogo nie zbraknie z pośród mieszkańców, któryby to przed 
stawienie ominął.

KRONIKA MIEJSCOWA.
Chojnice, dnia 28. lutego 1929 r.

Tew. Katol. Młodz. Polskiej Męskiej.
Dziś w czwartek 28 lutego o godz. 8-ei wieczorem w 

Szkole Powszechnej odbędzie się pogadanka, na którą sta­
wić się winni wszyscy członkowie.

Kradzież w kościele.
Pani G. z Chojnic, po modlitwie wychodząc z kościo­

ła, zapomniała torebkę ręczną i spostrzegła jej brak dojpie- 
ro w domu. Natychmiast powróciła do kościoła, lecz to­
rebki już nie było. W skradzionej torebce znajdowała się 
suma 20 zł. w monecie zdawkowej, czek wystawiony przez 
„Kpnitzer Bankverein44, lóźaniec i inne drobne przedmio­
ty. Po kilku dniach, złodziej podrzucił skradziony czek, 
przed drzwiami mieszkania p. G. natomiast reszty skradzio 
nych rzeczy nie odniósł.

Sprawca kradzieży błądzi, myśląc, że nazwisko jego
pozostanie nie znanem i uczyni dobrze, gdy przedmioty 
skradzione zwróci a p. G. przeprosi.

Amator biżuterji pod kluczem.
Wnocy z 25 na 26 dokonano w Kamieniu włamania 

na szkodę zegarmistrza p. Lohego, któremu zabrano kilka 
zegarków i część biżuterji. Powiadomiona natychmiast 
policja zarządziła pościg. Rezultatem tego było, przychwy­
cenie rabusia w Chojnicach, który przyjechał tu skradzione 
przedmioty spieniężyć. Włamywaczem tym jest niejaki 
Bronisław Szyjkowski z Tczewa. Aresztowano go i osadzo­
no w więzieniu.

Nędza wypędziła go na żebry.
W sobotę* przed oołudniem przytrzymała policja choj­

nicka 13-to letniego chłopca nazwiskiem: Szutarski Roman, 
który żebrał no mieście. Według opowiadań chłopca, oj­
ciec jego miał gospodarstwo, które jednak sprzedał i porzu 
ciwszy żonę i dzieci wyjechał, pozostawiając je w nędzy. 
Kobieta chora na reumatyzm, nie może pracować, chło­
piec wybrał się więc uźebrać dla matki-Chleba. Oto jeszcze 
jeden dowód nędzy spowodowanej przez niesumiennego 
męża i ojca. Czy i teraz jeszcze popierać będziemy hasła 
o  rozwodach?

Wesoła przygoda kieliszkowa.
W jednej z restaracyj ch jnickich, zebrało się grono 

koleżków przy „sznapsiusi44, którą obficie fundował jeden z 
kampanów. Niestety, restaurator, który dawał nie pytając 
o pieniądze, przy zamknięciu rachunku za „popijochę44, 
zmuszony był fundatorowi ściągnąć z ramion płaszcz. 
Podpity jegomość, wytrzeźwiawszy po pewnym czasie, dłu­
go pertraktował z restauratorem o spłatę rachunku, wre­
szcie za wstawiennictwem Jednego z gości, gospodarz 

płaszcz zatrzymany wydał.
„Długi język" — plagą sąsiadów.

Niejednokrotnie pisaliśmy o wyrokach sądowych, dość 
nawet srogich wydawanych na ludzi, którzy żyć nie mogą 
bez tego, aby swojego sąsiada czy znajomego nie obmówić 
lub nie oczernić. Są nawet ludzie, zadaniem których jest 
podsłuchiwanie pod mieszkaniami sąsiadów i opowiadanie 
potem sąsiadom innym, naturalnie z własną już pieprzną 
domieszką. Natura tych ludzi jest już taka, że gdyby im 
kto w jakikolwiek sposób zabronił plotkować, pochorowali­
by ze zmartwienia.

O takim właśnie wypadku mówi się obecnie w mieście 
naszem, gdzie to rolę telefonu fartuszkowego i „kurjera 
plotkarskiego44 pełni osoba, karana już przez sąd za plotki.

Osoba ta, posiadająca już wprawę pod tym względem, 
plotkami swojemi przyczyniła się do powaśnienia niejedne­
go małżeństwa, oczerniała niejednego męża, kawalera lub 
żonę, i pannę. Specjalnością zaś tej osoby, jest przeważnie 
wnoszenie niezgody do przykładnie żyjącego małżeństwa.

Nazwisko tej osoby jest nam znane.
Czy nie lepiej byłoby, te wszystkie zdolności krasno- 

mówcze i spryt podsłuchiwania, wykorzystać na innem 
polu. Radzimy zastanowić sie dobrze nad" tern!

Nieco zapóźno.
W związku z wysłaną przez p. Wojewodę Pomorskiego 

Lamota depeszą hołdowniczą do Nuncjusza Apostolskiego 
z okazji uroczystej akademji papieskiej, jaka odbyła się 
w Toruniu dnia 24 bm., p. Wojewoda Lamot otrzymał de­
peszę treści następującej:

„Głęboko wzruszony szlachetnym hołdem dla Ojca św. 
wyrażonym przez Pana w imieniu władz cywilnych, woj­
skowych i ludności Województwa, przesyłam dostojne ka­
płańskie podziękowanie z Jego błogosławieństwem apostoł 
skini.

Marmaggi, nuncjusz.
Kino.

W dniu dzisiejszym kino nieczynne*.
Jutro, w piątek 1-go marca rb. o godz. 8.15 wieczorem, 

z powodu braku miejsc na środowym seansie na ogólne 
życzenie Publiczności, powtarzamy raz jeszcze, świetny poi 
ski dr. i film p. tyt.: TRĘDOWATA (Pieśń Miłości) w 12 akt 
według słynnej, powszechnie znanej powieści: Heleny Mni­
szek. W rolach głównych ulubieńcy scen polskich nasza 
urocza rodaczka Jadwiga Smosarska, świetny Józef Wę­
grzyn i Mierzejewski.

Trędowata ogólnie uznano za najlepszy z dotychczas 
filmów produkcji polskiej.

Trędowatą wyświetlano przez 2 miesiące z nadzwyczaj 
nem powodzeniem w Warszawie jednocześnie w 2 najwięk­
szych kinach.

RUCH w TOWARZYSTWACH
Lutnia. Dziś w czwartek lekcja dla Altu, w piątek 

dla Sopranu. Początek punktualnie o godz. 8 wiecz. w lo­
kalu p. Węsierskiego. Dyrygent.

Klub Tenisowy - Chojnice. W piątek dnia 1. 3. o godz. 
8 wieczorem odbędzie się w cukierni p. Penkiego zebranie 
miesięczne. Przybycie wszystkich członków konieczne. 

Kółko Rolnicze Chojnice.
Zebranie miesięczne odbędzie się w niedzielę dnia 

5 marca 29 o godz. 12 w lokalu p. Jażdżewskiego (Restau­
racja pod Złotym Lwem).

O liczny udział członków jak i sympatyków prosi
Zarząd.

Recenzje.
„ P O C I Ą G  W I D M O "

komedja w III. aktach na scenie w Chojnicach.
Dawno nie miały Chojnice takiej sensacji jak w dniu

wczorajszym, sensacji emocjonującej wielce nerwy widzów 
Śmierć zawiadowcy stacji kolejowej w Fell-Vall, tajemni­
cza a następnie zniknięcie ciała nieboszczyka, „upiór z la­
tarnią44 spacerujący o północy po peronie bezludnego dwor­
ca, „pociąg widmo44 przesuwający się z łoskotem, szumem 
i świstem przez scenę, wreszcie: wielce denerwujące za­
chowanie się podróżnych, wyczekujących następnego po­
ciągu, przerażające okrzyki i ta, wysoce na­
pięta — w oczekiwaniu czegoś tragicznego a niewytłuma­
czonego, co przyjść miało — chwila, wszystko to najspokoj­
niejsze nerwy wprawiało w lekki dreszcz a zmysły trzy­
mało w napięciu. I nie dziwimy się, że wielu jest takich; 
którzy żałują, że nie byli na przedstawieniu Teatru Wiel­
kopolskiego.

A było co oglądać!
Przed dwudziestu laty, na maleńkiej stacyjce Fell- 

Vall, w pustynnych, odludnych częściach Anglji, śmier­
cią tragiczną ginie zawiadowca tej stacji Simon. Przed sta­
cją ponad dużą rzeką, przerzucony był most kolejowy zwo 
dzony, służący jedynie do przejazdu pociągów. Przypadek 
chciał, że w tym właśnie dniu, kiedy tragicznie zakończył 
żvcie ówczesny zawiadowca stacji, przejeżdżać miał przez 
Fęll-Vall pociąć nadzwyczajny wiozący pielgrzymkę. Po­
ciąg wypuszczono z jednej z większych stacyj w kierunku 
Felł-Vall, nie przeczuwając katastrofy. Kiedy pociąg zbli 
żał się już ku mostowi, maszynista prowadzący pociąg, jak 
gdyby wJ przeczuciu nieszczęścia, puszcza w ruch hamulce 
lecz . . . . .  niestety zapóźno. Pociąg biegnący 60 kim. na 
godzinę, stacza się w przepaść i wpada w rzekę. W zim­
nych nurtach rzeki śmierć znalazło 6-ciu podróżnych a 
między niemi maszynista tegoż pociągu. Ciężko i lżej ran­
nych, całe masy. Ciała zabitych, po wydobyciu z rzeki po­
chowano w podziemiach Doczekalni.

Upływa kilkanaście lat.
W Anglji rozwija się szmugiel graniczny, do najwyż­

szego stopnia. Stacyjka kolejowa Fell-Vall, położona w po­
bliżu granicy i zdała od większych sadyb ludzkich, nadaje 
się najlepiej na punkt centralny dla szmuglu. To też zosta 
je ona opanowana przez bolszewickich przemytników a 
z nią i zawiadowca stacji. Randa szmuglerów, chcąc od­
straszyć ludzi od podglądania tego co się w nocy działo na 
stacji, rospuszcza wśród ludności okolicznej wiadomość o 
strachach na stacji, o pociągu, który często ukazuje się 
na stacji około północy i t. p., sama zaś szmugiel przewo­
żony jak: kokainę, spirytus i inne środki zakazane, loku­
je w podziemiach stacji.

Po pewnym czasie Dolic ja wpadła na trop bandy i 
wysłała jedneeo z bardzo zdolnych dedektywów lecz ten 
zamordowany został w sposób tajemniczy przez bandę 
szmuglerów. Wreszcie sam naczelnik biura wywiadowcze­
go, postanawia osobiście sprawę wyświetlić. Jedzie na 
miejsce do Fell-Vall, a ponieważ tam pociąg posnieszny 
się nie zatrzymuje, zrzuca kapelusz z głowy, sygnałem za­
trzymuje pociąg i wraz z kilku podróżnymi, pozostaje na 
stacji w Fell-Vall. Zawiadowca stacji — szmugler, czło­
nek bandy, chc-c podróżnych wypłoszyć ze stacji, opowia­
da tę nieprawdopodobną historję o „pociągu-widmie44, 
straszy kobiety, odmawia wszelkiej pomocy a wreszcie, gdy 
i to nie skutkuje, pada na peronie, udając nieżywego. — 
Jakieś stukanie, gwizdy i dzwonienie, sprawiane przez 
ukrytą bandę w budynku stacyjnym, drażni wielce i prze­
raża podróżnych, a zwłaszcza kobiety. Tylko jeden naczel­
nik policji tajnej, domyślając się całej prawdy, zachowuje 
dobry humor, czem powoduje wielkie oburzenie na siebie 
wszystkich przygodnych towarzyszów podróży. Banda wi­
dząc, że sztuczka ze strachem jej się nie udała, pomocnicę 
swoją, rzekomą war jatkę, wypuszcza z ukrycia na stację 
a gdy i to nie pomaga, zjawia się banda w poczekalni, na­
mawiając podróżnych do opuszczenia budynku i strasząc. 
Wreszcie — rzez najgłówniejsza — banda zainscenizowała 
przebieg przez stację „pociągu - widma44. — Bandzie jednak 
nie udaje się sztuczka gdyż dzielny naczelnik policji taj­
nej, strzela do widm ludzkich i do pociągu, przy pomocy 
swego dedektywa obezwładnia zdrowych członków bandy i 
ujawnia rzecz całą.

Oto w streszczeniu, historja „pociągu - widma44.
Sztuka wielce denerwująca, odegrana została z całym 

piętyzmem, na jaki stać jest zespół teatralny dyr. Brzes­
kiego.

Pani Halina Sokołowska, w roli Mis Born, p. Amelja 
Szymańska w roli Julji i p. Maryla Kułakowska w roli 
Peggy, już nie wiem poraź który pokazały nam świetny 
debiut komedjowy, a zwłaszcza p. H. Sokołowska w roli 
Mis Born była wspaniałą. Kreacja jej w roli starej panny 
wywoływała co chwilę salwy śmiechu. Skrajnie krańco­
wym typem przeciwnym postaci Mis Born, był bohater tej 
komedji p. Teofil Zaydel w roli dedektywa, poskromiciela 
bandy szmugl. Jego angelska flegma i suchy, prawdziwie 
albioński humor, zachwycały widzów do tego stopnia, że 
oklaskami przerywano mu kreowanie roli.

Dzielnie sekundowali wymienionym pp.: Tadeusz 
Kondrat w roli „Czarlie44, Jan Orlicz w roli „Teddy‘ego44, 
Roman Juraszek w roli doktora Sterlinga i Władysław 
Przebiński w roli „Price44. — Wspomnieć jeszcze należy, 
że p. J. Orlicz w pierwszym akcie występował w roli za­
wiadowcy stacji — Saula, wywiązując się z niej dodatnio, 
szczególnie podczas opowiadania o strachach na stacji 
Fell-Vall.

Całość wypadła dobrze i zrobiła wrażenie na publicz­
ności, co zapisać należy na jeden więcej jeszcze sukces 
Teatru Wielkopolskiego.

Pożądanem by byjo, aby Teatr Wielkopolski częściej 
zaglądał do Chojnic z podobnemi sztukami scenicznemi, 
jak to bowiem zauważyliśmy, Teatr dyr. Brzeskiego zdoby­
wać sobie poczyna coraz większe grono sympatyków 
widzów. Przy okazji nadmienić musimy, że Teatr Wiel­
kopolski wyjeżdża do Brus, gdzie odegra tę ciekawą ko- 
medję.

KRONIKA TUCHOLSKA
Tuchola dnia 28 lutego 1929 r.

Trzydniowy pokaz drobiu, gołębi i królików.
Miejscowe Towarzystwo Hodowców Gołębi 

Pocztowych i Drobiu, organizuje trzydniowy po­
kaz drobiu tj. kur, kaczek, gęsi, indyków, perlic 
itd. gołębi rasowych i pocztowych, oraz króli­
ków. Pokaz urządza się na sali p. Malanowskie­
go, uroczyste otwarcie nastąpi w piątek 8 marca 
br. o godzinie 10-tej przed puł. pokaz trwał bę­
dzie 8, 9. i 10 marca, zwiedzać będzie można w pią 
tek od 10 — 7-ej godz. a w sobotę i niedzielę od 
9 — 7-ej. Za zwiedzenie pobierać się będzie wstęp 
ne w wysokości 50 gr. od dorosłych od dzieci poło 
wę, od szkół które przybędą zbiorowo 10 groszy 
od dziecka. Hodowcy którzy chcieliby jeszcze 
swe okazy wystawić powinni się natychmiast 
zgłosić do prezesa p. Gołębiewskiego w Tucholi.
Ukończenie kursu kwalifikacyjnego i egzamina 

nauczycielstwa.
Miejscowe Koło Shrześc. Stów. Nauczycieli 

Szkół Powszechnych urządziło kurs kwalifikacyj 
ny dla nauczycielstwa. W związku z ukończeniem 
tego kursu nastąpiły egzamina kwalifikacyjne, 
które odbywały się w czwartek i piątek ubiegłe­
go tygodnia w miejscowej szkole powszechnej i 
wydziałowej. Egzamin złożyło pomyślnie 15 nau­
czycieli wzgl. nauczycielek a mianowicie pp. Po- 
lachowska, Mrozińska, i Wojnarowiczówna z Tu­
choli, Knitter i Bonianka z Bladowa, Wróblewska 
z Kiełpina, Franc. Woelk z Drożdzienicy, Dra- 
piewski z Małego Mędromierza, Przytarski z O- 
strowa, Lewandowski z Bagienicy, Kryszpin z 
Wielkiej Kloni, Berendt z Minikowa, Kilichowski 
z Nowych Sumin, Kłosowski z Raciąża, Jagielska 
z Gostyczyna.

Po egzaminach w sobotę wieczorem odbył się 
w lokalu hotelu „Du Nord" wieczorek nauczyciel 
ski przy udziale członków komisji egzaminacyj­
nej i miejscowego, duchowieństwa.

O komunikację autobusową z Bydgoszczą.
Jak słychać noszą się pewni przedsiębiorcy 

prywatni z zamiarem utworzenia komunikacji 
autobusowej' pomiędzy Tucholą a Bydgoszczą 
przez Koronowo. Potrzebną w tym celu koncesję 
na otwarcie tej linji autobusowej otrzymał pan 
Myszka z Bydgoszczy.

Tow. hodowli drobiu.
Wsobotę 23 bm. odbyło się u p. Neumanna

nadzwyczajne zebranie Towarzystwa hodowli 
drobiu, na którym uchwalono, termin dnia 8. 9 i 
10-go marca jako dnie wystawy drobiu w Tucholi 
w lokalu p. Marjanowskiego. Intensywna praca 
i rozwój Towarzystwa powinny być zachętą dla 
tych, którzy do Towarzystwa hodowli drobiu je­
szcze nie należą.

Ukaranie za nieposiadanie świadectwa 
przemysłowego.

Przed tutejszy mSądem Grodzkim rozpatry­
wano w ubiegły czwartek dwie sprawy, będące 
jeszcze echem ostatniego jarmarku. Mianowicie 
p. i. wystawcami jarmarku, wystawili swe stra­
gany miejscowy kupiec p. Deja i wyrobnik pan­
tofli p. Witt. Jedna i drugi nie mieli na wysta­
wienie osobnego śwadectwa przemysłowego. U- 
rząd Skarbowy skazał ch z ato na grzywnę, jeden 
i drugi wnieśli sprzeciw przeciwko mandatowi. 
Dla p. Dej i żąda oskarżyciel publiczny publczny 
zatwierdzenia grzywny nałożonej przez Urząd 

Skarbowy oraz kary 50 zł. Natomiast sąd uwalnia 
go od kary, wychodząc z tej podstawy, że p. D. 
posiadający skład towarów w mieście, na który 
posiada świadectwo przemysłowe III Masy, nie 
był zobowiązany na dzień jarmarku na prowadzę 
nie straganu na Rynku wykupić osobnego świa­
dectwa.

Natomiast dla p. Witta stawia oskarżyciel pu 
bliczny wniosek o zatwierdzenie grzywny i 22.50 
zł. kary. Sąd skazuje go na 22.50 zł. grzywny I 
ponoszenie kosztów, na tej podstawie że p. W. 
wystawił swoje wyroby na dwu mieJjscach od­
dzielnych.

Cena drzewa opałowego.
W ubiegły poniedziałek sprzedawało Państw. 

Nadleśnictwo Świt, w lokalu „Strzelnicy" drzewo 
opałowe przy dosyć licznym udziale reflektantów 
Płacono za opał: szczapy do 16 zł. za metr. wałki 
do 14 zł. za metr.
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KRONIKA BRUSKA.
Brusy, dnia 27 lutego 1929 r.

Zebranie Kółka Rolniczego.
W niedzielę dnia 24 lutego odbyło się zebra­

nie miesięczne Kółka Rolniczego na sald p. Prze- 
woskiego przy udziale mniejwięcej 100 członków. 
Zagaił je prezes p. Rożek z Żalna, wygłaszając na 
stępnie referat o znaczeniu nawozów sztucznych 
azotowych w nawożeniu gleby. Referat został 
przyjęty jednogłośnie, w czem dowód, że prele­
gent po mistrzowsku wprost sprecyzował zada­
nie postępowego rolnika, dbającego o jak najlep­
sze wyniki swej szczytnej pracy. Po załatwieniu 
szeregu punktów zebrania, zakończono część ofi­
cjalną, poczem poświęcono kilka chwil pogawęd 
ce — politycznej w której poruszono szereg zagad 
nień udziału rolników w sejmie. — Dewizą rzeczy 
jest to, że Polska, jako kraj wybitnie rolniczy, 
niema dostatecznego przedstawicielstwa w sej­
mie, co tłumaczy się brakiem jednolitej organi­
zacji rolników pod jednym wspólnym znakiem. 
Są tendencje utworzenia silnego Stronnictwa Roi 
niczego, któreby w przyszłości mogło skupić 
wszystkich rolników pod jeden sztandar, na któ­
rym widnieć będą hasła narodowe i katolickie.

Zebrani jednogłośnie opowiedzieli się za od- 
nośnem stronnictwem, zgłaszając zbiorowy przy­
stęp w jego szeregi. Jedynie w ten sposób sami 
rolnicy zapewnią sobie należytą opiekę nad roz­
wojem przemysłu rolnego, który bezsprzecznie 
jest dotąd najsilniejszą dziedziną wytwórczą na­
szego kraju.

Z POMORZA
W przededniu obchodu jubileuszu kapłańskiego.

Gostyczyn, pow. tucholski. Miejscowy duszpa 
sterz, ks. prób. Nagórski obchodzi w niedzielę^
13 marca swój jubileusz 25 lecia kapłaństwa. Pa- 
rafja, w związku z tern, czyni przygotowania by 
uroczyście obchodzić ten dzień, ku czci swego 
wielce łubianego duszpasterza.

Kradł drzewo ze składnicy.
Cekcyn, pow. tucholski. Obok tutejszego dwór 

ca znajduje się składnica drzewa firmy „Wschód14 
z którój onegdajszej nocy skradł pewien wie­
śniak pewną ilość kopalniaków, łącznej wartości 
około 70 złotych. Policja, która się tą sprawą za­
jęła, zdołała niebawem sprawę ujawnić i podać 
do ukarania.

Bezrobocie się zmniejsza.
Kamienica, pow. tucholski. W ostatnich 

dniach uruchomiono przedsiębiorstwo drzewne 
Ta.Luchtenistein swój tartak, f  przyjęto do pracy
14 ludzi. Zatem bezrobocie w naszej okolicy się 
zmniejsza.

Pobili się o drogę.
Trutnowo, pow. tucholski. Pomiędzy sąsiada 

mi naszej wsi zaszedł swego czasu spór o polną 
drogę, prowadzącą przez pole jednego z nich. Jak 
to nieraz bywa, od słów doszło do czynów przy- 
czem obrażeni abyły bodaj po obu stronach i to 
za pomocą łopat któremi przekopywała jedna stro 
na rów, a druga strona go zarzucała.

Całe zajście znalazło wyjaśnienie przed Są­
dem Grodzkim w Tucholi, gdzie na ławie oskar­
żonych zasiadło czterech, ojciec, matka i dwoje 
nieletnich chłopców, 'jako świadków powołano

również czterech. Prokurator wnosi o ukaranie 
ojca na 4 tyg. więzienia, matki 3 tygodnie więzie 
nia, a obu chłopcom udzelana nagany. Sąd wy­
dał wyrok uwalniający, a koszta ponosi kasa pań­
stwowa.

Wśród Wojaków w Gnieźnie.
Gruczno, pow. świecki. W lokalu p.'YVolszle- 

giera odbyło się walne zebranie miejscowego 
Tow. Powst. i Wojaków. Marszałek walnego ze­
brania, wybrany w osobie p. Zielińskiego naczel- 
ka stacji w Parlinie, przeprowadził wybór nowe­
go zarządu. Skład nowego zarządu jćst następują­
cy: pp. Feliks Czajkowski — prezes, Zieliński — 
zastępca, Paweł Zakrzewski — sekretarz, L. Świer 
czyński — zastępca, Maks Czajkowski — skar­
bnik, J. Krzyżanowski — komendant, Konrad 
Jaworski — zastępca.

Z Tow. Śpiewu św. Cecylji.
Świecie, nad Wiisłą. Ostatnio odbyło się do­

roczne walne zebranie tutejszego Tow. Śpiewu św. 
Cecylji, które zagaił prezes ks. dziekan Kpnitzer 
hasłem „Cześć Pieśni44.

Tow. wzięło udział w Zjeździe Pomorskich 
Kół Śpiewaczych w Toruniu, obchodziło uroczy­
ście swe 60-lecie istnienia itd. Tow. liczy 82 człon­
ków. Nastąpił wybómowe go zarządu: pp. ks. dzie 
kan Konitzer ponownie prezesem, Sterżówna —- 
sekretarka, A. Schmidtówna — zastępczyni, St., 
Kozłowska — skarbniczka, A. Stusiński — tóbljo- 
tekarz. Chór Tow. w bieżącym roku będzie brał 
udział we wszechsłowiańskiim Zjeździe Kół Śpie­
waczych w Poznaniu, oraz czynny udział w zjeź­
dzie okręgowym, który ma się odbyć 30 czerwca 
w -wieciu.

R. H A. 391.
1.

Obwieszczenie.
W reje t ze handlowym A tutejszego Sądu Grodz­

kiego zapisano pod nr. 391 f rmę Edmund Wróblewski 
właściciel Edmund Wrób ewski Brusy.

Chojnice, dnia II. lutego 1929. 415
Sąd Grodzki.
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łask. uwadze polecam mole okno uysioitne

Polecam po bardzo niskich cenach 
pewną ilość, pod gwarancją ręcznie wią­
zanych, czysto wełnianych

dywanów i chodników
pisrwszor ędnego wyrobu. 973

Fabryka mebli
A . Kirstein, Chojnice

ł o t w o o o o o o t c o o o o o o o o m
Składaj systematycznie,
a będziesz m i ał z ezego czerpać wpotrzebie
Przyjmujemy

Wypożyczamy 
Otwieramy 
latatwlomy

Miejska Kasa Oszczędności
Chojnice Ratusz pokoje 5 I 6,

pieniądze na oprocento­
wania 1 płacimy od wkła­
dów 6—10 proc. rocznie 
nie potrącając podatku 
od kapitałów, 
bezpłatnie domowe pusz­
ki oszczędności, 
rachunki bieżące 1 konta 
czekowe.
wszelkie przekazy czeko­
we i pieniężne.

August Muller, jubiler
Chojnice

poleca bogaty wybór

ortyku lóu  srebrnych izlotych,
obrączków ślubnych, sztućców 
czysto srebrnych,posrebrzanych 
I alpakowych. Kryształy białe 
I kolorowe, zegarki, pierwszo­

rzędny mechanizm
Jgt ’ Rzetelna gwarancja. *^HI

Artykuły optyczne -  wyroby niklowe i m osiężne.
Artykuły podarunkowe

Rzetelna obsługa ! Niskie ceny I

Za wkłady i ich oprocentowanie ręczy 
miastoChojnicecałym majątkiem idochodami

Nadeszły
Losy U. klasy 18. Loterii P o ń s i m e ]

cstatni termin odnowienia 3. marca 1929 r.

Kolekturo A. Kunouskieso
y  Chamicach. Dwsrcoso 17. Telefon 243-

Mały zapas losów wolnych jeszcz® pozostał.
Szan. reflektantó# u rasza się o spieszne zamówienia

Kalendarze terminowe, 
kalendarze marjańskie, 

agendy i bloczki
poleca

Dziennik Pomorski".

Farba
do obuwia skórzanego 
i wyrobów skórzanych

W i l h r a
w najmodniejszych kolorach

poleca

Broiło  Hubert J. Hubert Chojnice Pora.
Drogerja Handel Farb.

r

!  c h e y r o l e t

Polecam samochody marki:

Cadillac, Lasalle,Oakland,
Chevrolett

1927 sprzedano więcej niż miłjon. 
Wieikie, siir.e, wygodne z zaletami samo­
chodów luksusowych, ulubione, ponieważ 
eleganckie. Również jako samochody cięża­
rowe i dostawowe, prędkie, pewne i gospod.

Bulek. O l t o b t l e ,  Pontiak
Samochody osobowe i ciężarowe

: po korzystnych warunkach zakupu :—:

Ryszard Gehrke,
Centrala samochodów — Chojnice

Telefon 108.

Świeżo wędzone:
piklingl,
śledzie,
flądry,
węgorze i łosoś

poleca 419

Fr. A- Ciepliński
Chojnice, Człuchowska 7.

Kwitnące fjoikl alpej.
bjacynty, 
tulipany, krokusy, 
li je wielkanocne, 
prymulki, 
rośliny liściaste, 
kwiaty cięte, 
kcszjkl z kwiatami 

poleca 412
L. iłowe,

zakład ogrodniczy
Otucho*ska 53.

Uczeń
syn uczciwych rodzicówmo- 
źe się zgłosić. 4G9

Skład Towarów Kolonj. 
i Delikatesów.

Fr. A. Ciepliński
Chojnice, Człuchowska 7.

Oihuzolcle
u  Dzień. Pomorskim.

Dziśświeże kiszki.
Restauracja

J . Szyszkę.
Przybłąkał się

pies
wilk.

Za zwrotem kosztów odebrać 
można M‘ckiewicza 23.

Hl6il pszczelny 
I t a n y  

snrzyiane
poleca

Fr. A. Ciepliński
Chojnice, Człuchowska 7.

P o k ó j
unehlo&iany

dla 2 pań lub bezdzietargo- 
małżeństwa od 1. III. do 
wynajęcia. 411

Mickiewicza 20 part.
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